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u> W ilnie we Środę dniami Października v. s. 182З Roku.

W iadomości K rajowe.

Ostatnia data gazet sankt-petersburskich jest 
dnia 2З października.

Cesarz Jegomość raczył przybyć z ziemi Bes- 
sarabskiey, wśród radosnych okrzyków ludu, do 
m iasta M ohilewa  , d. 5o września po południu o 
godzinie 2giey, gdzie Nayjaśnieyszy Pan, w p rzy ­
gotowanym dla Siebie domu miał obiad. Do B ra ­
ci a wia Jego Cesarska Mość przybył tegoż dnia 
o godzinie 10 wieczorem, i po zmianie koni, w y­
jechał do miasteczka Kropiwny , a w przygotow a­
nym -Ala Nayjasnieyszego Pana domu miaiv nocleg, 
zkad wyjechał do Tulczyna. Przez czas podróży 
Jego Cesarskiey Mości miasto Bracław  byłe o- 
świecone.

Cesarz J egomość d. 6 października, o godzi­
nie 7 z południa raczył przy by dź do m iasta Hu­
maniei, u rogatki spotkany przez m iejscow ego iio - 
rodniczego i wielkie zgromadzenie lu d u , który  
W ysokiego P odróżnego przeprowadzał do domu 
H rabi Potockiego, gdzie N ayjaśnieyszy Paki raczył 
mieć nocleg. N azajutrz M onarcha słuchał mszy 
ś. w. cerkw i soborney, a potym jezdzii do ogrodu 
H rabi Potockiego, zwanego Sofijówką, zkad w po­
żądanym stanie zdrowia wyjechał trak tem  do No- 
w ego irgórodu. (G. S. P.)

Czytam y w  Konserwatorze z Petersburga  pod 
dniem 22 października: JW . Rzeczywisty radca  
tayny, Tattszczew , przybył do tuleyszey sto licy  
ze Lwowa .

Po o trzym anej urzędow ej wiadomości, o ws t ą ­
pie niu na stolicę papiezką Papieża, Leona X I I ,  u- 
dzieloney w sobotę d.20 tm .,  przez JO.Xcia M inist ra 
spraw duchownych, J W . Metropolicie obrządku ł a ­
cińskiego, nazajutrz w niedzielę, Pasterz ten  u da ł 
się do kościoła parafialnego katolickiego, dla śpie ­
wania Te Deum, na k tóre zaproszeni byli M in i­
strowie dworów katolickich, przy dworze Roasyy*- 
skim akkredytow ani.

D alszy ciąg postanowienia o podawaniu x ią g  
kupieckich do poświadczenia, prócz ustanowionych  
Ukazem  24 listopada 1821 roku. (Ob. N . 1З0).

N a y w y ż s z y  U k a z  d n i a  24 l i s t o p a d a  
, 1 8 2 1  r o k u .

Postanowieniami o poborze herbow ym  i ak to­
wym, wydanem i przy manifeście 1812 roku l ig o  
lutego, uczynione zostało oznaczenie w rozkładzie 
tych poszlin dla proporcyonalnieysbego ich pobie­
rania. Doświadczenie kilku lat wskazało komecz* 
ną potrzebę dopełnienia tych  postanowień praw i­
dłami w większych szczegółach, na skutek czego
R ozkazujemy;

V. O p a p i e r z e  n a  x  i ę g i k u p i e c k i e .
44) W szyscy, tak Rossyscy, jako 1 zagraniczni 

kupcy, równie i szlachta do gildy zapisana, go­
ście cudzoziemscy i włościanie handlujący, powin­
ni mieć potrzebne do ‘swego przem ysłu xięgi, u- 
staw ą o bankrutach przepisane, i u trzym yw ać je 
stosownie do tey ustaw y.

45) Xięgi te we wszystkich sądowych ro z ­
trząsanych , ppwinny bydź przyjm ow ane za p ra­
w ne dokumenta, i dla tego nie obowiązując handlu- 
jących utrzym yw ać ich na osobnym papierze herbo- 
wym, i nie określając ich form atu, ale dla w ięk-

szey d |* 3dm>ści zostawulac to do Ich woli, posia­
na vvia 5ię dla nich za nieuchy bny obowiązek, poda? 
wać poniżey tu  wymienione xięgi, dla poświadcze­
nia z przyłożeniem pięczęci i uzyskaniem za to 
poszliny,

46) Poszli na ta  oznacza się rozległością han­
dlu, i przeto w tym  względzie handlujący dzielą 
się na trzy  klassy.

47) Do pierw szej klassy należą kupcy p ierw ­
szego rzędu (pierwostatejnyje) i .1 gildy, goście 
zagraniczni i włościanie handlujący za św iadectw a­
m i pierwszego rodzaju.

48) Do d rug ie j klassy należą kupcy 2 gildy i 
włościanie handlujący za świadectwam i drugiego 
rodzaju.

4g) Do trzeciey?k!assy należą кцреу 5 gildy 
i włościanie handlujący za świadectwami trzeciego 
i czwartego rodzaju?

5o) Xięgi, liczba k a r t w kaźdey, iposzlina od 
nich, oznacza się następującym  sposobem:

1) Dla handlujących iszey klassy:
a) Zurnał i 5o kart 2 rubli poszliny od k a rty .
b) Kassa 100 k a rt 2 rubli. __ — —  —
c) Główna Xięga czyli H aupt Buch, Gross- 

B uch—5o kart 2 rub.
2) Dla handlujących sgiey klassy:

a) Zurnał i 5o kart 1 rubel poszliny od karty .
bt Kassa 100 ka rt 1 rubel — _. —, —.
c) Główna xięga 5o k a rt 1 rubel. —

o) Dla handlujących Зсіеу klassy:
a) Przychodu 5o k a rt 20 kop. poszliny od k arty .
b) Rozchodu 5o kart 20 — — — __ —

5i P rzy  corocznem objawieniu kapitałów  sw o­
ich, kupcy obowiązani w tym że czasie podadź do 
M agistratu, R a tu sza , lub Rady mieskiey {Dumy) 
podług przynależenia, równie procenta od sw ych 
kapitałów , jako i xięgi wyżey ustanowione, z nu- 
mćrowanemi w  nich k a rta m i, pospołu z nazna­
czoną od nich poszlmą.

62) M agistrat, Ratusz, lub Duma przyjm uje te  
.pieniądze, sprawdza num eracyą kart xiąg podanych 
i po podpisaniu przez jednego z członków i sekre­
tarza, na ostatniey stronicy liczby ich w kaźdey 
xiędze, takoż, kiedy mianowicie i jak wiele poszlin 
uzyskano, wyciska pieczęć, wydaje xięgi składają­
c e m u , odsyła pieniądze do kaznaczeystw a przy 
k ommumkacyi, i nie pierwey aż po wypełnieniu tę ­
gi 1, czyni swoje rozrządzenia względem zapisywa­
n ia  kupców podług gildy.

53) Praw idła podawania xiąg przez w łościan 
handlujących i opłaty od nich poszlin , poniżey щ  
przepisane.

5 i) Numerować należy każdą k a rtę  licząc w  
П, iey dw ie stronicy, i od kaźdey num erćwaney kar­
ty płacić ustanowioną poszlinę.

55) Jeżeli jakakolwiek z tych  xiąg będzie skoń- 
Czot ^ przed upłynieniem roku, w tedy kupiec, nie 
czeki 4ąc wyżey ustanowionego w artykule 61 t e r ­
minu, powinien podadź nową xięgę do M agistratu, 
Ratusz, a lub Dumy, dla jey poświadczenia i wy ol­

śnienia pieczęci) i przy tem  opłacić ustanow ioną 
poszlinę. ' _

56) . Xiąg zawierających liczbę ka rt m nieyszą 
od naznao. ®®ney w artyku le  5o, do poświadczenia
nie pr?.yy m owad.

by) Zjk esztą każdy kupiec, m iarkując po roz-



lesłości swoich obrotów, może w xięgach swoich 
podawać i większy liczbę k a rt od naznaoźoney, o- 
płacając proporeyonalną poszlinęl 

V III. O p a p i e r z e  n a  ś w i a d e c t w a  d l a  
h a n d l u j ą c y c h  w ł o ś c i a n .  -

77) Zwierzchność włościańska może żądać od 
kaznaozeystwa powiatowego, świadectw dla wy­
dania podległym sobie włościanom, mającym pas- 
porta , ale za każdetn żądaniem obowiązana wmesc 
poszliny, nie tylko za świadectwa, ale i za xięgi, 
k tóre podług rodzaju handlu, oznaczonego w ś w ia ­
dectw ie, włościanin m ieć powinien podług bo a r ­
tyku łu  tego Ukazu; przy czem mają bydz przed­
stawione i same xięgi dla należytego ich poswiad-. 
czenia. [,Dokończenie nastąpi.) . . ,

Kurs sankt-petersburski 4. 39 pazdzier.. dukat 
hollen. nowy n r .  4o kop.. Zmiana złota 2 r. bd 
kop. Zmiana srebra 2 r. 71* kop.

Nieustający dochod kommisśyi umorzenia diu-

5§ takąż — — —

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszawa dnia 5 listopada.

/ (Z Gfazety W arszawski ty.)
Tegoroczny jarm ark walny warszawski, W szy ­

stkich Świętych , w dniu dzisieyszym o godzinie 12 
w południe przez dzwony ogłoszony został.

D eputacyą główna jarm arczna odbywa posie­
dzenia swoje co drugi dzień po południu od go­
dziny 2giey, w ratuszu głównym przy ulicy sen a- 
torskiby pod N efem  462, na przeciw  zabudowań

iW0r*straż Iicyyna) oddzielni dozorcy i stróże czu* 
waja nad bezpieczeństwem tow arow  w ew nątrz za­
budowań M aryw illu , które /W porze nocney la ta r­
niam i dostatecznie są oświecone. Oddzielne środ­
k i urządzonemi zostały względem niebezpieczeń­
stw a pożaru.

W ielk ie  X ięztw o  P oznańskie. 
iPoznań dnia  27 paździetrika.

{z Gazety W arszaw ski ery.)
Po kilkum iesięczney niebytności, miasto na­

sze cieszy się znowu obecnością JO. Xięcia Jmci 
Nam iestnika N. K róla w W . X ięztw ie Poznan- 
skiem, i Jey Króle wicowskiey Mci Xięzney Jm ci 
Ludw iki, dostoyney Jego małżonki, z w ysoką Ich 
rodziną. Stanęli tu  dziś ż majętności swojey Przy- 
godzkiey, dokąd się zjechali JO. Xiązę Jmc z W ar­
szawy, a X iężna JM ość z R uhberg w Szląsku.

H i s z p a n i i  a.
M a d ry t dnia  i 5 październ ika .

(z Gazety W arszawskiey.)
Stosownie do postanowienia M onarchy z d. 

4 b. m. wiele osób, składających najznakom itszą 
część ludności, będzie musiało opuścić stolicę tu - 
teyszą. Zwierzchność wydała już urządzenie w  
tev  m ierze. Słychać o nowem postanowieniu, ska- 
zującćm na wygnanie wiele ludzi, m iędzy^ktore- 
m i wymieniają: Hrabiego Onate , X iąząt A l ta m i  
ra . Abrantes, M edina-Celi, X iężnę Benavento, M ar­
grabiów Alcaniz, Santa-Cruz’, i X ięcia Anglona

Policya wezwała tych , którzy mają się odda­
lić z M adrytu, aby wcześnie wzięli paszport, b ły - 
chać o uwięzieniu członków rządu rew olucyjnego
w  K adyxie. . .

Jun ta  czyszcząca odebrała od rejencyi rozkazy 
aby w 10 dniach podała żądania tych , którzy trp.-
cą  urzędy. , . . ,  c , .

Słychać, iż miasto M adryt ma zapłacić b /  m -
lionów franków  podatku wojennego.

W  Aranjuez  czynią przysposobienia na у ,rzy- 
jęcie Króla, k tó ry  d. 20 listopada odprawi /w jazd  
do M adrytu. M onarcha nowem postanow ieniem  
rozpuścił całe woysko hiszpańskie, a nowe r  na tym - 
czasowie wynosić 4o,ooo ludzi.

Jenerał Amor poddał się. G randow ie hisz­
pańscy, k tórzy  się zapisali do dobrowoltf ey milicyi 
m adryck ie j, są skazani na wygnanie.

S łychać, iż woysko francuzkie cofnie się i 
w kró tce ,nad  rzekę Ebro, pozostanie atoli w  /ia - | 
dyxie  10 batalionów, a 6 w tuteysztey stolicy.

Nie wiadomo dokładnie, co się stało ze stana­
m i i członkami rządu konstytucyjnego.

Jenerał fiiego  bywa: codzień badanym sprawa 
jego odbywa się w sądzie cyw ilnym .

D nia  19. Następujące postanowienie posłano 
do wszystkich jeneralnych kapitanów prowinćyy; 
„ K ró l. Pan nasz, powodowany chęcią okazania 
szacunku swego i wdzięczności Xiążęciu A ngou - 
leme, D ostojnem u K uzynow i Sw em u, i Xiąźęciu 
Carignanf za uczynione mu przysługi i usiłowa­
nia  ich w  w yrw aniu go z niewoli, w jak ie j szał 
rew o lucy jny  go trzym ał, chce, aby obu tych  X iążąt 
w  całym kraju przyjm ow ano, jako Infantów Hisz­
pańskich, i aby im  wszędzie należną cześć odda- 
wano.“

Oprócz X ięcia Carignan^ H rabia Guillemi- 
not, X iąźę Hijar, k tóry , jako pierwszy kam erjun- 
ker, był zawsze przy  K rólu 'w K adyx ie , -i H rabia 
Corres, otrseynmli także od M onarchy order Z ło - '  
tego L una .

Tiiteysza gazeta Restaurador donosi w liście 
z portu  Santa M aria , iż Królowa i Infan tk i, o- 
puszczając K a d y x , miały na sobie ubiór szkocki, 
z białemi i  czerwonem i szarfami, a potem, gdy się 
oddaliły o w ystrzał z działa od tw ierdzy, przebra­
ły  się w suknie białe z hakow anem i lilijami, co 
spostrzegłszy Faldez i Capaz, nie mało się strw o­
żyli*

K a d yx  dnia 2 października.
(z teyźe gazety.)

Stan tu tejszego miasta nie jest przyjemny. 
Po oswobodzeniu K róla, pospólstwo napadło na do­
my konstytucyonistów , zrabowało je, i wiele sprzę­
tów  przy  radosnych okrzykadb spaliło , lub zni­
szczyło. Podobnież dzieje się w całey okolicy, i \ 
częste 'zdarzają się m orderstwa.

Słychać, iż francuz?, wysiali lekkie sta tk i do . 
T e n e ry ffy , Kuby  i A m eryki południow ej z po­
m yślną wiadomością o oswobodzeniu Króla, i w e­
zwaniem , aby się tam eczne p row incje  poddały 
w ładcy swojego M onarchy.

Sewilla dnia  10 października.
(z teyźe gazety.)

W czora  udał się Król z rodziną swoją do K o­
ścioła katedralnego na Te Deurn. Z  okazałością 
zaprowadzono Królew stw o Jchmoeć do o łta rza , 
p rzy  którym  tro n  przysposobiono. Po Tc Deum  
m'odlili się K rólew stw o Ichmość przy relikwiach 
C  Ferdynanda. W  południe przypuścili do uca­
łow ania ręki, a wieczorem było wielkie oś wiece-, 
n ie  miasta, które Królew stw o Jchmość objeżdżali. 
tJlice  napełniał lud, wydając okrzyki: Niech żyje  
iKrólf Miasto kazało wybić medale na pam iątkę 
oswobodzenia Monarchy*

F  r a  n c y АГ 
P a ryż dnia  21 października .

(z G azety W arszawskiey).
Xiąże Angouleme  dla tego nie był w Kadyxie> 

iż nie chciał wchodzić z tryum fem  do miasta, gdzie 
K róla Ferdynanda  V II więziono. W spom niony 
X iąże chyba na początku grudnia wróci do Paryża* 

Gazety tu te jsz e  umieściły następujący opis 
'woyny hiszpańskie}^: Dnia 6 kw ietnia ruszyło 
woysko francuzkie; d. 7 przeszło rzekę Biddssoar 
i X ięcia Angouleme przyjęto z radością w Iru n ; 
d. 17 powiewała- biała chorągiew w F ittoria , d. 
22 w Burgos, a d .  2 5 w Saragossie. Dnia 24 ma­
ja przyjęto Хі^сіа naczelnego wodza, jako oswo- 
bodziciela, w  stolicy Hiszpanii. Przed rozpoczę­
ciem krokow nieprzyjacielskich wywieziono K ró ­
la  hiszpaiiskiego i rodzinę jego do^ Sewilli. _Nie 
można było w M adrycie  przytłum ić .rew olucji. 
Środek więc woyska udał się w  dalszy pochód* 
Stany, nie widząc bezpieczeństwa dla siebie w Se- 
w illi, postanowiły , aby K ról z tam tąd  w y jech a ła  
gdy tego w zbraniał się uczynić, odjęły mu w ła­
dzę aż do przybycia jego do K adyxu . Twierdza



t a s leząca w południowym końcu Hiszpatm, uw a­
żana była za niedobytą. Poszedł tam  Xiąże A n-  
gouleme. Sewilla przyjęła go z radością. Gre­
nada  poddała się d. 25 lipca. Uderzono na K a-  
d j x  od lądu i morza. Tymczasem inne korpusy 
oblega i у małą liczbę tw ierdz, które się jeszcze bro- 
nny , lub ścigały' nieprzyjaciela wszędzie, gdzie da- 
wał odpór. Katalonia, Arragonia, W alencja , Leon 
* y a h c y a  w ystaw iały widok najśw ie tn ie jszych  

zieł wojennych. K orw ina , leząca na zachodnim 
końcu Hiszpanii, poddała się d. 21 sierpnia; kilku 
dowódców hiszpańskich toź samo uczyniło. Po­
wszechna uwaga zwróciła się na.Kadyx. Dnia 5 i 
sięrpnia wśród okrzyków: N iech ży je  K ró l!  zdo­
byto szturm em  w arow nią Trocadero, k tóra tę 
tw ierdzę od lądu zasłaniała. Dnia 20 w rześnia po- 
tęga morska zajęła San Pearo, zew nętrzny szaniec 
w yspy Leon. T rzem a dniami pierwiey woysko 
nasze zdobyło Pampelunę, stolicę N aw arry, a d. 
27 września бд/г Sebastian i Figueras. Dnia 1 
pazdzier. Król hiszpański oswobodzony przybył z 
rodziną swoją do główney kw atery  Xięcia Angou- 
lejne, a d. 5 lega ni. poddał się K adyx. Tak więc 
w niezupełnych 6ciu miesiącach ukończono woynę w 
Hiszpanii, i Monarchę jey oswobodzono.

l a n  Chateaubriand otrzym ał od Króla |Por* 
tugalskiego order Chrystusa.

Spodziewamy się w tym  miesiącu przybycia 
sławnego kompozytora R ossin i, k tó ry  muzyka swo- 
ją przyłowy się do uczczenia dzieł bobatyrskich 
woyska naszego.
J . ZaJ az P° odebraney wiadomości o oswobo­
dzeniu Króla hiszpańskiego, kazała Xiężna Talie у - 
la n d  odprawie wielką mszą w kościele parafia!- 
^ym  w Pont de Sains, na podziękowanie Bogu za 
tak  szczęśliwy wypadek. 6

Papież Leon  X II doniosł własnoręcznym li- 
marszałków i porucznikowi austryackiem u 

ynpperg, w  Parmie, o wyniesieniu s ło je m  na sto­
licę Apostolską.

D nia  22. Xiąźe Dino o trzym ał stopień jene­
rała porucznika, a H rabia Laroche Jacąuelin mar^~ 
szałek polny, objął po nim dowództwo brygady ki­
ry  ssyeróyy gw ardyi królew skiej.

Celniejsze w arunki umowy, zaw artey  d. 7 b. 
m. m iędzy jenerabym  kapitanem  Don Karolem  
(FDonnel i Don Józefem  Jacon, dowódcą tw ierdzy  
Ciudad-Rodrigo , są następujące: K roki ^nieprzy­
jacielskie z obu stron natychm iast ustaną. Do­
wódca i osada oświadczają chęć do pełnienia roz­
kazów, jakie od Ferdynanda  V II odbiorą. Korpus 
trzym ający tw ierdzę w zamknięciu, zaymie także 
stanowisko, aby cała przestrzeń w rozległości w y­
strzału działowego od tw ierdzy  należała do jey do­
wódcy. ■ Zamknięcie ustanie , przez co tw ierdza 
może mieć dowolny związek z każdą inną tw ie r­
dzą; woysko osady może także mieć związek z ko r­
pusem trzym ającym  tw ierdzę w  zamknięciu, lecz 
tylko w miarę pozwolenia obustronnych dowód­
ców. Od czasu zatw ierdzenia tey  um ow y, ani 
tw ierdza, ani korpus trzym ający  ją w  zamknięciu, 
nie mogą powiększać swoich środków obrony lub 
uderzenia. Jeśliby tw ierdzą potrzebowała jakiey po- 
mocy, dowódca jey m a podać, żądanie dowódcy 
korpusu blokującego , a ten  także je uskutecznić; 
na wzajem postąpi się w przypadku, jeśliby korpus 
blokujący potrzebował pomocy ,którąby mu tw ierdza 
dać mogła.Ninieysza umowa poty ma swofę ważność, 
póki rozkazy królewskie nie nadeydą. Jeśliby ty m ­
czasem zachodziły jakię trudności lub w ątp liw o­
ści w iey uskutecznieniu, w tym  razie nmją bydź 
w dobrym sposobie załatwione. (Tw ierdza Ча o- 
tw orzyła d. 11 b. m. bram y swoje, woysku trz y ­
mającemu ją w  zamknięciu, gdy dowódca jey zo­
stał uwiadomiony przez jeneralnego kapitana, K a­
rola 0 ‘Donnel o postanowieniu królewskiem z d. 
b b. m., aby wszystkie w arow nie, będące jeszcze 
W mocy konstytucyonistów, oddane były naybliższe- 
mu woysku francuzkiemu, albo też dyw izjom  ro- 
jahstów hiszpańskich. Jenerał ОЧУьппеІ chciał ją 
zaraz tegoż samego dnia zająć, i dowództwo jey 
poruczyć, półkownikowi Novoa, a potem udać się"

z pólkiem Ferdynanda  V II do Salam anki lub Za*
mora.)
1 > W ielka główna kw atera X ięcia Angoulenie. 
była d. 10 b. m. w E cija . Król hiszpański bawił 
jeszcze d. 12 b. m. w  Sewilli.

D nia  25. W ielka główna kw atera była je­
szcze d. b, m . Ecija. L isty  pryw atne z Ma* 
drytu  pod d. 17 b. m. donoszą, iż Xiążę Angou- 
Icms ma tam  przybydż d. 20 b. m., a Król dopie- 
ro  dnia 1 listopada wjazd odprawi.

M arszałek Oudinoł doniosł urzeclownie у M a . 
drytu  m inistrowi w o jn y , iż tw ierdza Ciudad R 0.

poddała się woysku pod dowództwem jene- 
ra ła  Hrabiego O W onnel. ’ 1
A O kręt liniowy Jean B art popłynął z Brest 
cło K adyxu , gdzie ma wziąć woysko naSże, w ra­
cające do o jczyzny. '

■ r^"7 ratus.zJł tu te jszym  czynią przysposobie­
nia do w spaniałej uczty, k tó ra  miasto da dla Xię~  
cia Angouleme  za jego powrotem.

H rabia M arcellus, deputowany zdepartam en Л 
tu G p o n Ą  napisał odę z powodu .oswobodzenia 
Króla F erdynanda  V II, oraz bobatyrskich dzieł 
Aięcia Angouleme, i  woyska • francuzkiego w H i­
szpanii.

D nia  24. Słychać, iż;Xiąże Angouleme  przed 
powrotem swoim do P ra n cy i, uda się do Kalało- 
nn. Listy, pisane z główney kw atery korpusu sto- 
jącego w tey p row incji, zapewniają, iż cały agi 
korpus pod dowództwem m arszałka M olitor u s tą ­
pi z p row incji G renady i M urcyi, a w ejdz ie  do 
Katalonii. Spodziewać się atoli wypada (pisze 
D ziennik Rozpraw), iz jeszcze przed w ejściem  te- 
go licznego korpusu, tw ierdze katalońskie. bodące 
swoje W m0°y  kol,st>'tu cyonistów, otw orzą bram y

Jenerał porucznik Rottenhurg, donosi z P erpi. 
gnan, iz dowódcy w Urgel ofiarowano taką kani tu -
lacyąriąka tw ierdzą S a n . E e * ----- iaLir,Łiecz jey me przyjął. Odtąd podwojono przy­
sposobienia do oblężenia,a działa szczęśliwie pokona­
ły wszystkie przeszkody. W  nocy z d. 11 na 12 b. m. 
wysypano bąterye, mimo gęstego deszczu, co naza­
ju trz spostrzegłszy nieprzyjaciel; wysłał 200 ludzi 
dla zburzenia szańców naszych; lecz oddział ten 
o d p a rty , musiał wrócić do tw ierdzy. Strzelanie 
z bateryy przeciwko niey wysypanych miało' się 
zacząć d. i4 b. m. Figo  dowódca, tw ierdzy został nie 
dawno ciężko raniony ; wypadek ten przyśpieszy 
zapewne poddanie się tw ierdzy. L ist pisany d*
11 b. m. z obozu pod Barcelloną w yraża „ W y . 
strzały  działowe i odgłos dzwonów w Gracie i Sor- 
r ia , z powodu oswobodzenia Ferdynanda V I I , da­
ły się słyszeć w Barcellome , a wyprawieni do 
tw ierdzy posłańcy rozeymowi ż postanowieniem 
królewskiem,uprzątnęli wszelką wątpliwość dowód­
cy, o tyrn pomyślnym wypadku. Niewiadom o je­
szcze, co R otten  i stronnicy jego uczynią. T ru ­
dno, aby się w zbraniał dopełnić rozkazów królew ­
skich. Po o d p arte j d. 12 września wycieczce, 
osada nie ośmieliła się żadney więcey uczvnići 
Rotten  sprow adzi co dzień żywność i potrzeby 
wojenne do warowni M ontjouy, właśnie jak gdy­
by chciał się tam  zamknąć. N igdy atoli nie po­
trafi się długo trzym ać. "W iadom ość o oswobó- 
dzeniu Króla ucieszyła wszystkich katalońezyków /4

Jenerał Pozzo di Bor go, poseł Cesarsko ros- 
syyski, jadąc do K róla Jmci Hiszpańskiego, p rzy ­
był d. 18 Ъ. m. z licznym orszakiem do Bordeaux.

M onarcha nasz kazał odprawić w całym k ra ­
ju dziękczynne modły za pomyślne ukończenie 
woyny w Hiskpsnii.

Xiąże Fitzjdm es, będąc wczora na polowaniu 
ż M onsieur, miał przypadek. Strzelba zbytecznie 
nabita pękła i urw ała m u połowę lewey ręki. R a­
na jest bardzo niebezpieczną.

Po skcńczcney wystawie płodów przem ysłu 
krajowego, Król Jmć kazał przez Hrabiego Bla- 
cas rozdać w  obecności swojey iiayżasłużeńszym 
artystom  i rękodzielnikom  12 krzyżów legii ho­
norow ej, oraz 72 medalów złotych, 153- srebrnych, 
i  2Óo Spiżowych.



D чЪ. W ielka główna kwatera była d. iS
b- m. w Kordowie , a nazajutrz w Corpio. Ode, 
brano przez telegraf wiadomość zA lca ra s  pod d. 
iq  b im. i i  tw ierdza Leryda  d. 18 b. m. kapitu­
lowała i d. 3.) b. m. będzie oddaną ze wszystkie- 
m i warowniami.

A n g l i a .
Londyn dnia  10 października.

(z Gazety W arszawskiey.)
Jenerał porucznik Cole został mianowany gu­

bernatorem  woyskowym i cywilnym  wyspy wscho- 
dm o-afrykańskiey ś. M aurycego {Ule de brance.)

Jenerał Downie, k tóry  długo siedział w w ię­
zieniu w K adyxie, i  podpułkownik Brown, z kilku 
innemi anglikami, przyjęh' slu ,bę w w oy.ku Króla

bSZPJeden 6z podsekretartów  stanu został w ysła­
ny do Hiszpanii dla od,lama Krolowi le r d y n a n -  

. dowi «świadczenia rządu naszego, względem preten-
svv Anabi do Hiszpanii. , r j

z  pow odu stanu interessow naszych w Indy- 
ach Z ach o d n ich , rz ą d  przedsięwziął po>lao tam  woy- 
sko na „krętach wo)ennych, a me na statkach prze

VV0Z°Tow arzystw o ogniowe w N ow ym  Yorku, chce 
także zabezpieczać za osobną opłatą od ^adziezy .

W  roku skarbowym ukończonym d. 10 • ■
dochody krajowe nasze wynosiły o milion 290,989 
funtów szterl. tnniey , aniżeli w roku zeszłym, co 
pochodzi ze znacznego zmmeyszema podatków

BkCi’ P o la n o  ztąd bardzo ważne listy do Lorda 
s trane fo rt, posła naszego w Stambule', poczem dy­
w an turecki^naradzi wszy się Г
dal żołnierze tureccy nie odprowadźali okrętów an 
gielskich, prze znaczony oh na czarne m orze , i a У 
ioh nie p rz e trz ą sa n c .^ ^ ^  ęneeday 3 wielkie
spichrze ze zBozem, po w lększey Części zagram-
cznem. . .

Gazety tu teysze umieszczają następującą w ia­
domość o jenerale, Guileminot, szefie głównego szta­
bu Хіесіа Angouleme: Jest rodem z Niderlandów, 
i ma lat 5o. Z woyska niderlandzkiego przeszedł 
dofrancuzkiego. Jako przyjaciel Moi tau  popadł 
roku i8o4 w niełaskę u Napoleona; lecz w n as tę ­
pnym  roku podczas kampanii przeciwko A ustryi 
został powołany do służby : walczył roku 180» w 
Hiszpanii i w roku 181З z powodu bitw у pod L e s ­
sem otrzym ał stopień jenerała porucznika. Jest 
jednym  z naydośwladczeńszych i na\biegleyszych 
officerów w calem woysku francuzkiem. Łiacu-e 
nad opisem kampaniy, które odbył w ciągu rewo-
lucyi. . ,

P ew ny  cudzoziemiec wznowił dawny p ro ­
jekt połączenia kanałem' obu oceanów, rozdzielo- 
nych między morzem. Chce sam łożyć na to w y ­
datek, któ ry  tylko 200,000 dollarow ma wynosić, 
pod warunkiem , aby przez 2b lat pobierał kanało­
w e od przepływających okręt o w. Miernie licząc, 
m iałby przez cały ten czas kilka milionów docho­
du. ' Prezes rządu kolumbijskiego myśli sam jechać 
dla rozpoznania rzeczy na mieyscu.

T  U R c Y A.
Od granic tureckich dnia  3 październ ika .

[z Korrespondenta W arszawskiego )
List p ryw atny  z Kor fu  daje następujące wia­

domości o wyprawce floty tu re c k ie j przeciw Mo* 
rei: „ Kapitan Basza, na czele fiu ty  złożonej z 90 
okrętów , które z całym  przepychem azjatyck im  
■Wyszły pod żagle, przybył szczęśliwie do Negre- 
pontu , przywiózł rozpaczającym turkom  przez gre­
ków oblężonym zepsuty chleb 1 oliwki, spalił przy- 
tem  4 wsi, oddawna prze z greków opuszczone. W y .

szedł potćm powtórnie pod żagle, krążył pomiędzy 
M issolungi i Patrasem , gdzie zastał w zatoce kil­
ka okrętów europejskich, które przeglądając^ zna­
lazł n i  statku Jońskim 6 greków'. Kazał ich na­
tychm iast udusić, a kapitanów tych wszystkich o- 
krętówr na swojey fregacie do dział przyw iązać i 
ki> mi ukarać. Po tym  czynie zarzucił kotwicę 
pod Patrasem^ udał się stam tąd do Pastopirgo bli­
sko zamku lezącego, naprzeciw cytadelli lepant* 
skiey, przy  w niyściu na zatokę koryntską, i w y­
sadził na ląd część woyska; lecz grecy, ukryci w ła­
śnie w tern mieyscu na zasadzce, uderzyli na ten 
oddział 1 znieśli go, tak  dalece, iż kapitan Basza z  
w ielką trudność,ą zdołał szczątki tego woyska o- 
calić. Udał się poźniey na zatpkę koryntską, chcąc 
nieść pomoc 1 żywność osadzie tamecznego zam­
ku, oczekując na przybycie woyska albańczykśw, 
które stosownie do jego planu lądem nadciągnąć 
miało. Lecz i drugi ten  zamach nie był pom yśl­
n iejszy  od pierwszego: gdyż grecy napadłszy na 
nieprzyjaciół, wielką im klęskę zadali, i zabiaii 
wszelkie zapasy, przeznaczone dla cytadelli ko- 
ryntsk iey . Kapitan Basza po czterykroć wysadził 
na ląd woyska pod K oryntem  , lecz cztery razy 
przypłacił tego u tra tą  żołnierzy. P o rt tam eczny 
okry ty  był pływającemi trupam i, a że oprócz te ­
go zwłoki tych , co na morowe zarazę ppmarli, i 
w morze rzuceni zostali, w znaczney liczbie tam ­
że woda zapędziła, przeto mieszkańcy tw ierdzy 
M issolungi postanowili zaniechać połowu ryb w 
zatoce, gdyż zdrowie ich cierpiećby na tern mo­
gło. W tym  stanie rzeczy, pozbawiony nadziei 
przy wiedzenia swojego planu do skutku, po sta 110̂  
wił kapitan Basza z niew ym ow ną boleścią po trzech 
miesiącach z flo tą  odpłynąć, gdyż mu zabrakło 
ludzi do odbywania służby okrętowey.

Hassan Basza, Nam iestnik W ezyra M e lm e • 
da A li, Baszy Egiptu, przezwany postrachem cbrze- 
ścian na wyspie K recie, um arł z zaraź liw ej cho­
ro b j vr t »  ierdi'.y Ar tein.

W i a d o m o ś c i  R o z m a i t e .
Sposob zabezpieczenia składów zbożowych i 

spiżarń od m yszy. W składa*, h P. M akdonald  vsr 
Ъкіара, robiły myszy wielkie zniszczenia; naresz­
cie przyszło mu na myśl. aby środek i na w ierz­
chu kup zbozoWych w etknąć 3 do 4 gałązek ża­
b ie j m ięty (menłha palluśh is), a odtąd to zboże 
od myszy było nietkniętem . Pow tórzył przeto do­
świadczenie swoje na składach sernych i innych; 
a skutek okazał, że gdziekolwiek tę  roślinę, czyli 
zieloną, czyli suchą połu/ył, myszy tam  gościć prze­
staw ały . (z Korr. W ars z.)

Leczenie kam ienia w okolicy nadreńskiey 
Nigdzie tak często ludzie nie podpadają tey cho­
robie, jak nad R enem t w krajach, gdzie obficie wi­
na się rodżą. Ale to złe mają zaprzemijające; po­
nieważ wiedzą z doświadczenia, iż jabłecznik W 
prędce ich od tey słabości uwalnia. Jak tylko ból 
trap ić  zaczyna, odstawiają beczkę jabłeczniku, k tó­
ry  chory za powszedni napóy pije, żadnego innego 
przy te m nie używając trunku; naymniey zaś pije 
na dzień 4 razy; a nim pół wiadra wypróżni, 
juz kamień wychodzić zaczyna. Czasem dwa wia­
dra dostatecznemu są do wypędzenia n a jh a rd z ie j 
zadawnionych i naywiększych kamieni. Im słod­
sze są jabłka, z których ten trunek został'zrobio­
ny, tym  prędzej pomaga. Dla ulżenia zaś bólów, 
wczasie w у hodze-ria kamieni, używ ają do naci£- 
ram a trahklowskiego balsamu, {z Korr. W arsz.)

K urs wileński na assygnaty od dnia 26 paźdz. 
rubel srebrny 3 rub 79^ kbp., czerwony złoty no­
w y r. 11 kop. 77 ,stary r . 11 kop. 58, im peryai r. 36 
kop. 80J.

Pozwolono drukować. Z polecenia J W . W ojennego Litewskiego Gubernatora. 
A ndrzey  Buchar.ski R zeczyw isty Radca <btanu i Kawaler.

w  Drukarni R edakcji.



DODATEK DOGAZETYKURYERAL1TEWSKIEGO N. iji .
W ilno  dnia  5 1 Października v. s  i 8 s 5  R oku .

ó Z b i e g a c h .
Od Litew sko - W ileńskiego Gubernialnego 

Rządu ogłasza się, iż w zięty tuteyszey g u b e rn i W 
zawileyskim powiecie za nieókażanie paszportu 
Symon Iwanow Jsak powiadający na ехаиііаіе, żb 
od urodzenia ma lat 4o rodcih z tu teyszey guber- 
taii, bra sławskiego powiatu z pod obywatela Ma- 
iiuzego a w któfrym m iejscu  niewie, lecz takowe 
opowiadanie za wyprawką pokazało się hiespra- 
wiedliwćra; tenże L ak  dobrowolnie wyznał, że w 
irewizyi nigdzie nieżapisany, i że bywał po różnych 
InieyScach; dla nieokazania do potwierdzenia te ­
go najm nie jszych  dowodow; na mocy Ukazu R zą­
dzącego Senatu pod dniem 29 augusta 1807 r.; podług 
rezo lucji Rżądu pod dniem i 5 maja іВгЗ roku w y­
dane j, uznany włóczęgą, i na mocy io  paragrafu 
Najwyższego Jego C esarsk iej Mości rozkazu, pod 
d. 2З februaryi 182З r . danego Rządzącemu Sena­
towi; dla odprawienia do Syberyi na posielenie jo- 
desłady dnia 9 jun ii, podług urządzenia w u- 
staw ie o zsyłkowych , do Tobolskiego Prykazti 
zsyłkowycb; o czem zgodnie z 12, 15, i 4 1 i 5 
punktem  tegoż N ajw yższego Ukazu, uwiadamiają 
Się właściciel tego włóczęgi, albo gromada, do k tó- 
Геу oti nafeiźy. Przym ioty pomieiiionego włoczęgił 
wzrostu 2 arsz. 6 wiersz., tw arzy  podługowatey, 
ciem nej, włosow na głoWie brddzie i Wąsach cie- 
jmno-rusych, oczu ciemno szarych, ЙЪ'за m ierne­
go. Dnia i o cktobra 182З r . Assesor i K aw a­
ler Nowicki. Sekretarz i Kaw aler Kleyst.

Od tegoż Rządu ogłasza się, iż wzięty w  tii- 
teyszey gubernii w mieście Kownie bez paszpor­
tu  żyd Mowsza Leybowicż powiadający na exa® 
minie , Źe od Urodzenia ma lat 20, rodem $ż gu- 
berskiego m iasta Mińska, gdzie i w ostatniey re ­
w iz ji jest źapisahy w tam ecznym  kahale; dla 
nieokazania do potwierdzenia tego $ naymniey- 
szych dowodow; ha motiy Ukazu Rządzącego 
Senatu pod dniem 29 augusta 1807 ro k u ; po­
dług rezolucji Rządu pod dniem 5 junii 182З 
Гокіі wydaney, uznany włóczęgą, i na mocy ю  pa­
ragrafu  N ajw yższego Jego C esarskiej Mości roz­
kazu, pod d. 2ó februaryi 182З r. danego Rządzą­
cemu Senatowi; dla odprawienia do Syberyi na po­
bielenie odesłany d. 16 tegoż jurni; podług urządze­
ni» w ustaw ie o zsyłkowych, do Tobolskiego 
Prykazu zsyłkowych; o czeta zgodnie z 12, i 5, 
i  i 5 punktem  tegoż Najwyższego Ukazu uwiada­
miają się właściciel tego włóczęgi, albo gromada, 
do k tó re j  on należy. Przym ioty pomienioncgo włó­
częgi: wzrostu 2 arsz. i  wiersz., tw arzy podługo­
watey, włosow nagłow ie ciemnych, brody 1 wą- 
sów niema jeszcze, oczu ciemnoszarych, nosa m ier­
nego płaskiego.

Dnia io  oktobra 182З roku. Podpisy jak wyźey*

Od Mińskiego G ubernialnego Rządu ogła­
sza się, iż w zięci za nieókażanie na piśmie św ia­
dectw  aresztahci, Jan M alichow, Sierhiey H ry- 
horjew, Antoni Suchodolski, Franciszek i Jan 
niepamiętający nazwiska, którzy na ех а т іп іе  
powiadali: M alichow rodem z tulskiey gubernii, 
Z skarbowej słobody, połoźoney pod samem  
tniastem Tułą, robotnikiem W tam ecznej fabry­
ce broni, ze skarbowych poddanych; H ryhor- 
jew  z w ileńskiey gubernii, w idzkiego powiatu  
ż poddanych czynszowych ze wsi Szam at, oby­
w atela Pusłow skiego, a Suchodolski , F ranci, 
szek i Jan m iejsca urodzenia sw ego niepam ię- 
t&jącymi, na osnowie Imiennego N ayw yzszego  
ukazu pod d. ł»5 februaryi i przedpisania m i- 
nisteryum wnętrznych spraw pod d. 27 marca 
teraźniejszego roku , uznani za w łóczęgów  i 
odesłani do Syberyi na posielenie, Przym ioty

pomienionych włóczęgów : M alichow wzrostu  
a arsz. 4 w iersz., tw arzy okrągławey, staru- 
szkowatey, nosa miernego, oczu światłokarych, 
w łosow  m głow ie, wąsach i brodzie światło*  
rusycb, od urodzenia lat 58. H ryhorjew w zro ­
stu 2 arsz. 4j  wiersz.» tw arzy pełuey czystey, 
nosa miernego szerokiego* oczu szarych, w ło ­
sow na głovrie, wąsach i brodzie sw iatłorusych, 
od urodzenia la t 56 . Suchodolski wzrostu a 
arsz. 6-ł wiersz., tw arzy m ałej ospow atey, no­
sa miernego, szerokiego, oczu Szarych, w łosow  
na głow ie ciemno, a na brodzie i  Wąsach św ia­
tło-rusych, od urodzenia lat 3o k Franciszek  
bez nazwania wzrostu 2 arsz. w-ersz., tw a­
rzy podługowatey ciem ney, nosa w ielkiego * s  
szramem od rozrąbania toporem> oczu karych, 
w łosow  na głowie, wąsach i brodzie ciem no- 
rusych, od urodzenia lat 53 , i Jan takoż bez 
nazwania wzrostu 2 arsz 4J w ie r sz ., tw arzy  
ciem ney p e łn e j , nosa miernego, szerokiego, 
oczu karych, włosow na głow ie czarnych, a na 
wąsach i brodzie cietrmorusych) na obu rękach  
ma brodawki, od urodzenia lat 56 ; a zatem  
jeśli potnieniem włóczęgi okażą się do kogo 
należącymi, aby ten w prośbie o ich  zw rócenie, 
postąpił podług istotrtey m ocy pomienionego 
ukazu. D . 20 oktobra 1825 roku.

Sekretarz F . Arcimowicz.

i  W  skutek rezo lucji Sądu Głównego L i­
te  w sko-W ileń. 2go Departam entu w roku 1825 
marca 19 d. zaszłey, sprawę m iędzy w iórzy-  
cielam i JPanow Marcina o jca  i Antoniego sy~ 
na Palczewskicli do rozbioru w  sposobie kon» 
kursowym  przed Sąd Ziemski Pt u W ileń . od« 
syłającey, tenże Sąd przez ustanowiony i ogło­
szony dnia з 4 8bra 1823 roku dylacyyny de­
kret, komportacyą dokum entów w szelk ich na 
kredytorach i pretensorach sta walących i  n ie -  
stawających a bydź mogących, i równąż na sa­
m ych debitorach fundusz w yśw iecić zdolnych, 
tudzież majątku ruchomego na regestrze, od 
daty tegoż dekretu za niedziel cztery do K an- 
cellaryi Aktowey Ziem. W ilert, (dwóniedziel- 
ną persystencyą i obowiązkiem  oddania ad 
іп ѵ ісет  kopii spraw) spełnić się powinną li­
znął, adcytacyą debitorów m assowych zastrzegł, 
m iędzy possesorami domu JPanow PalczewskicH  
w łaściw e akta etiam pod niestanność lub odey- 
ście którejkolw iek strony w yexpedyow ać prze­
znaczył, i w  przyszłym  sprawy przypadnieniu  
oczew .stą rozprawę bez żadnych zw łok i  od­
kładów zadeterm inował. Zęby w ięc kredyto- 
row ie i pretensorowie t  jakiegokolwiek zrzó-  
dła do funduszów JPP. PalczewskicH preten- 
sye rościć m ogący, o ustanowionym  kon ­
kursie i powinności spełnienia pow yźey datą 
W yrażonego dekretu wiadomemi bydź m ogii, 
a do oczew isiey rozprawy sub amissione rei, 
zaś debitorowie że etiam w  ich niestanności 
oczew isty nastąpi wyrok, zatem  niedogodności® 
przydarzyć się mogące, w łasney  w inie przypi­
sać będą powinni, staw ali, przez ninieyszą trzy­
krotną do G azet K uryera L itew , podającą się  
awizacyą wzywa.



P o z e w .
ii W ypis г  Xiąg Ziemskich Pewiatu Tel- 

se e^ k ie g o .
R o ta  182З mca października 11 cnia. Przed 

A ktam i JEGO CESARSKIEY MOŚCI .-Siemskiemi 
P lu Telszew. staw ając obecnie W . J ian  M.ćhał 
Przyałgoweki Regent Graniczny i Adwokat sądo- 
w nictw  T el -zew skich, poa,ew ка papierze herbo­
wym pól rublowym pisany, wespół z  r.-lacyą wo- 
źaiemku, do akt podał, którego w 'raz; następne;
W edle Ukazu JEGO IMPERATORSKIŚY MOŚCI
Samowładnącego Całą Rossyą etc. etc  ętc. Uro­
dzonych Dorotbę m atkę H enryka Hfberharda, i 
F ryderycha synów, Emilię z Mirbachow in Voto 
Butlerowę, Elżbietę z Mirbachow* Szrederowę, Ju« 
lianę i Doruthę córki Mirbachow i Mir bach >wey, 
tudzież onych ор'екипа Leopolda Noida, dtarozak. 
A bram a i Eliasza Lewinów, Ur. Fryderycha Kii- 
hla, Jakóba Lewanowskiego , Tadeusza Łukasze­
wicza, Slarozak. Moyzesza Ops-iheyma, Ur. F ryde­
ryka  Szwarcofas, Fryderyka Rutzena Adwokata, 
Xiędza Jerzego W ojtk iew icza Kanonika i P row i­
zora Seminars. wormińskiego, Surę Boruchównę, 
(Jr. W incentego, Ciemnołońskiego , i wszystkich 
różnego ty tu łu  pretensorów  i de bit or ów do obje- 
k tu  sprawy, konkursowey po zeszłym do wieczno­
ści H enryku M irbachu Jenerale 1 K aw alerze na­
leżeć i interesow ać się mogących, w stosunku tió 
dekretów  po niżey tłum aczyć się zamierzonych, te ­
goż M irbacha pod koukurs idącey massy plenipo­
te n t  czyli kurator , Ur. M ichał Przyałgowski Ad­
w okat Subsel. Telszew. przez uinieyssą edyktalną 
cy tacyą w Gazecie K uryera Litew. zamieścić się 
mającą, na Sąd Taxatorsko-Exdy w izerski ku final­
nemu rozbiorowi między wierzycielami i dębitora- 
mi zeszłego Jenerała M irbacha sp ra w y , w maję­
tności Ław kożem ich w Picie T elszew ., lBa-Ł dnia 
10 januaryi niezawodnie złożyć się postanowiony! 
w  K uryerze ogłoszony, powołuie w składzie takim; 
w  Rozeymie Reunissjynym konktarsowey spraw y 
zeszłego H enryka M irbacha, z on eg o w ierzycie­
lami i pretensorami Sąd Ziem. TeLzew. 1816 ja­
nuary i 11 dnia terowanym  wyrokiem determ inu­
jąc Sąd zjazdowy taxątorsko-exdyw itorski , do o- 
chrony massy konkursowey za plenipotenta ad­
wokata \Przyałgowskiego przeznaczył, na tw ierdzy 
jakiego w y ro k u , Sąd wjazdowy w dobrach Ław- 
kożemaoh W ptcie Telszew. upływającego roku 
septem bra 6 dnia eąreasumowany, prerogatyw ę i 
szczegółowe obowiązki kuratora massy zagrani- 
ozył, w ślad czego z obowiązku postępując , tak  
Wyżey specifikowąnych pretensorow , różnego sto­
pnia, a po większey części jak się z kom portacyi 
wykaże, fałszywych i rachunkowe nie zaś lięuidi 
deb iti, bąrdżiey jeszcze zapłacone nullo dato et 
accepto iform ow ane stosunki multiplikującyęh, tu ­
dzież wszystkich jakiegobądź zwania i gdziekolwiek 
mieszkających, na term in  wyżey oznaczony, to  jest 
roku 1824 januaryi 10 dnia, pozywając proszą, za- 
niedopełnienie koniportacyow ѵпппусЬ, ukarania, 
pretensyow  fałszywych, szczególnie Starozak. Le­
winów, Rutzena i dalszych, jako nulło dato nasta- 
łych , a podwóyney bonifikaty dopominających się, 
podniesienia , a jeżeliby^ cokolwiek zdołali udowo­
dnić, gdy ta  massa sformowała się, z rachunków 
kupieckich tyio po wymierzeniu ręcznym kredyto- 
rom, kom nletney lokacyi pod uwagę chyba przy- 
jęcia;gdy zaś dobra Ławkożemy z folwarkami posadą 
swoją^,dwóm partom środkując, wybycie produk­
tów  załatw iają, których" obfitości żyzna ziemia do­
starcza, tudzież puszcza m ateryalna, zakłady smol- 
iiiów i ceg einiow liczne czynią aw antaźe, ziemi 
też i budynkom w wysokim szacunku < xdywido- 
wania, a kiedy zaydzie potrzeba dla przekonania 
fałszywych skarg  1 pretensyow, aktów  mkwizycyi 
kalkulacji i weryfikacyi, między proszącym a pre­
tensorami lub z jednym z których doz\volenia, nie­
pełnych kom portacyow ponowienia rachunkowych 
stosunków przez juram ent od sukcesśorow wyzna­
czyć s=ę mający,podmesiem£,na debitora< h zeszłego 
jenerała M irbacha jacy przez spraw ę się wykażą od­
pow iedniej massy pretensyyney zblokowania, na 
debitorach ехрепза praw ne sądzenia, na niestawa-

jąeych pretensorow  amissyi deklarowania. Datfc 
182З Bbra 8 dnia, napozewr Sądu taxatorsko*exdy- 
wizorskiego.

Roku 182З mca 3bra i 3 dnia W oźny niżey 
własnoręcznie piszący się zeznaję, że kopię te ­
go pozwu J W W . Dorocie m atce, Henrykowi He- 
Gerhardowi, i Fryderykow i Synom, Emilii z M ir­
bachow Butlerowey, Elżbiecie z Mirbachow Szre- 
derowey, Julianie i Dorolhcie córkom Mirbachow 
i M irbaehóW nom, tudzież onych opiekunowi W . 
Leopoldowi Noldowi,j staroz,a konne mii A bramowi 
i Eliaszowi Lewinom, JPauom Frydrychow i Kuehlo- 
wi, Jakóbuwi Lewanow'skiemii, Tadeuszowi Łuka­
szewiczowi, S tar. Moyźesśowi Opehheymowi, JPP. 
Fryderykow i Szwarcofasowi, F ryderykow i Rot- 
zecowi Adwokat., JX. Jerzemu ‘W ojtkiew iczow i 
Kanon, i Prow izor. Seminar= W orm eń , Sorze Bo- 
ruchów nie, JP W incentem u Ciemnołoósk e m u , i 
wszystkim  tak pr^tepSorom jako 1 debitorom po 
zeszłym jenerale M irbachu na Sąd taxator$ko- 
exdywiżorśki й w dobrach Łąwkożemąch w ptcie 
Telszew', 1834 roku januaryi 10 dn«a, na  ostate­
czny rozbiór konkursowey spraw y po zeszłym Hen­
ryku Mirbachu złpźyć się mający, w tychże do­
brach Ławkoźemach w ptcie Telszew., na instan- 
cyą plenipotenta konkursowey massy W JP. Mi­
chała Przyalgowskiego ad w. Sądów Telsrew . po­
d a łem , a dla rzetelney wiedzy wszystkich do tey 
spraw y m teressow anych, tak  pretensorow  jako i 
debitorow zeszłego Mirbacha, mnie zaś z położe­
nia mieysca, imion i nazwisk nieznajomych, tę  re- 
iac jtl wespół z ex trak tem  pozwu, w gazecie Kur. 
L it. zamieścić postanowiłem. U fcey rclacyi pod­
pis woźnego taki. Franciszek Perm in woźny plu 

/le lsz e w . poczem  suscepta kancelaryi następnie się 
w yraża. Roku ,1823 mca paździer. 15 dnia, przed 
aktam i Ziem. ptu Telszew. stawając obecnie wo­
źny n in iejszą relacyą ppdanego pozwu urzędownie 
^zeznał, świadczę lgnący Dowkont Ziem. plu Tel- 
2zewskiego Regent. Jakowy pozew wespół z re -

_^° xiąg Ziem. ptu Telszew. zapisano, a z o- 
nych i ten w.ypis pod tegoż Urzędu Skarbową pie­
częcią stronie potrzebującey jest wydań.

Zgodność z księgami poświadczani Ziem. ptu 
Telszew'. aktow y Regent Ignacy Dowkont.

Takowy Ext,rakt Redakcya przyiąd do druku 
może Sędzia Ziem. Telsz. Jen Jańkowrslu.

ѴГezwanie sukce3sorów.f z
Z e sz ły  z tego świata przed la ty  kilkunastu  

J P . M ichał Andr/kow ski 'w dobrach Z m ud .tJ fV . 
Józefa Górskiego Starościca W itk s z . G intyliszki 
zwanych w powiecie Teł szewskim położonych był 
offieyantem  w obowiązku ekonom a , um ierając  
cały swóy m ajątek ruchomy zonie swojey JPani 
Hełenie z  Pachniewskich Andrykowskiey zapisał. 
sukcessorką zostaw ił a mnie opiekunem miano­
wał. rzeczona J P . z  Pachniewskich Andrykowska  
w wdowim stanie będąc, w tychże dobrach czas 
niem ały mając ‘swoją lokacyą roku ninieyszego  
dnia 28 augusta zyć  przesta}a m eczyniąc żad~ 
ney dyspozycji' 1 jako opiekun uchroniwszy całą 
je y  rucnomosc ód żaginieniapodaję do wiadomo­
ści publiczne у  aby sukcessorowie z prawnem i do­
wodami po odbior siikcessyi z ruchomości składa- 
jącey  się do G intyuszek przybyli, p rzy  którey są 
papiery, a mianowicie obligi9 za któremi prawi su­
kcessorowie poszukiwać będą m ieli stopień. N i - 
nieyszą awizacyą dla ogłoszenia trzykrotnego do 
Kuryera L it. podając oną podpisuję. D at roku 
іЭдЗ ybra 8 dnia'

Benedykt Łabanowski Rott. woysk poi.

Poprawa Omyłki.
W  ogłoszeniu w tywającem  sukcessorów zmar 

łego G rali a Bandonelh, umieszczonym w N. n 5 
K uryera Litewskiego, należy czytać , me Bando- 
iitlli, ale Bamlmelli.

kupiec 
w Ukc

ipobor<
1

stawie 
ku, w

i 2 dnia 
j w idłai 
I py mi 
ii’ Post 
| Wali 
j tow-yc 
| o rbz 
lii zł ość 

I mianr 
bo w 

| 1821 
miesz

o Bai 
1812 
kim 1
od 1C. 
dawa 
stano 

I mitel 
i wić i

tów, 
takie: 
zu z 
dla b 
iiyeh 
porrii 
cyi l  
statn 
xięga 
ności 
wi t 
Kego

toku
roku
prze;
prow
źey
dług
isze;
zezv
obja'
post

Senć
okoł
stan

z di 
wsz 
nyc

‘ Izb '
na ! 
dali 
Ska


